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O KIĄŻKACH I ICH ZBIERACZACH
O książce, tak jak o k ob iecie , istn ie­

ją tysiące aforyzm ów , w ierszy i h y­
m nów  pochw alnych , w k tórych  p o ­
w iedziano praw ie już w szystko, co na 
cześć książki p ow ied zieć  m ożna. K to  
na książkę patrzy trzeźw o i realn ie, 
zgodzi się ze zdaniem , że książka jest 
towarem  niczym  n ie  różniącym  się  od 
innych w ytw orów  p rzem ysłow ych , czy 
też rękod zieln iczych . Entuzjaści k siąż­
ki i w szelk iego rodzaju b ib lio file  
zwrócą nam jednak uwagę na to, że 
jeżeli przyjm iem y, iż  książka jest to ­
warem , to w takim  razie dziw nym  i 
w yjątkow ym . K siążkę bow iem  zanim  
stanie się  tow arem , sprzedaw anym  w 
księgarniach , drukują ludzie, k tórzy  
jej n ie rozum ieją, sprzedają ją ludzie, 
którzy  o jej treści pojęcia n ie mają, 
oprawiają ją, a naw et czytają i recen ­
zują ludzie, k tórzy zazwyczaj dalecy  
isą od tego , by z jej zdaniam i i zasa­
dam i się solidaryzow ać, czy też je 
podzielać.

N ie m ożna się n ie zgoidzić ze zda­
niem  Julesa i Edm onda de Goncour- 
tów , że istn ieją książk i, k tóre stano­
wią w spaniałe u zu pełn ien ie u m eblo­
wania m ieszkania. O czyw iście należą  
do nich te, za k tóre zapłaciło  się naj­
drożej, a k tórych  w cale się n ie czyta. 
A jednak każda książka, czy to ta 
sprzedawana jako tow ar w sk lep ie ku ­
p ieckim , czy też stercząca jako część 
um eblow ania w salon ie p ięknej pani 
n ieczytającej książek, —  to jakby cu­
downe naczyn ie, w którym  tkw i część 
ducha jej autora. —  K siążki są p ap ie­
rowym i trum ienkam i ducha ludzkiego  
—  pow iedział b ib lio fil Sozański i ma 
rację, tak samo jak N ixon  W aterm an, 
który w yw odzi, że książki są głosem  
niem ych, m ową pendzla i p ióra, w ie­
cznie żywym  jądrem  znikom ej m gła­
w icy ludzkiej.

N ie ma zapew ne drugiego przed­
m iotu , czy też innej rzeczy, przezna­
czonej do ludzkiego użytku, która c ie ­

szyłaby się tak w ielk im  szacunkiem  
a nawet głęboką m iłością , jak w łaśnie  
książka.

D laczego tak jest, tłum aczy nam już 
w spom niany N ixon  W aterm an, k tó ry  
powiada: K siążka jest przyjacielem
sam otnika a b ib lio teka  Schroniskiem  
b ezdom nego. Z am iłow anie do czyta­
nia w prow adzi cię zaw sze w n ajlepsze  
tow arzystw o, darzy rozm ową z ludźm i, 
k tórych  m ądrość k szta łci a dowcip  
czaruje. Oni cię rozw eselą, gdyś sam o­
tny, ułagodzą gdyś gniew ny, p okrzep ią  
w zm ęczeniu , doradzą w  n iep ew n ości 
a w  każdej ch w ili w iern i ci zostaną. 
—  Jeszcze dobitniej p odk reślił stosu ­
n ek  człow ieka do książk i inny b ib lio ­
fil, k tóry odzyw a się  do nas następu ­
jącym i słow am i: Gdy w szyscy cię
zdradzą, opuszczą, m oże n aw et w yk ­
pią i w yszydzą, książka Ci jednak  
w ierną zostan ie. 0.na tow arzyszyć ci 
b ęd zie w chw ilach najw iększego zw ąt­
p ien ia , ona p ozw oli ci przetrw ać okres 
najczarniejszej rozpaczy.

Ta w ierność i stałość książki, oto je­
den z licznych  tytu łów  do m iłości, ja­
ką ją darzą b ib lio file . K to chce zo­
stać b ib lio filem , n iech  przede w szyst­
kim  p rzeczyta  sobie W altera Scotta  
przepiękną op ow ieść o K olekcjonerze  
Jonatan ie Oldbuck de Monfcbarns *), 
który m oże uchodzić za w zór zb iera­
cza i b ib lio fila . W edług zdania pana 
O ldbucka m iłość do ksiąg jest przy­
jem nością w ieku dojrzalszego. Copra- 
w da dopiero mąż stateczny i dośw iad­
czony, który poznał m arności tego  
św iata, um ie n a leżycie  ocen ić powaby  
pięknej i rzadkiej książki, lecz i m ło­
dzież n ieraz jest pełna afektu dla 
książki, zw łaszcza tej, w której poeta  
opiew a w dzięk i ukochanej, czy też 
rozkosze m iłości.

—  Lubię książki, k tóre są p ięknie  
opraw ne i k tóre m ówią o m iłości —

*) W a lte r  Sco tt: „D er A lte rtu m le r“ .
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zw ierza się nam pew ien  dworzanin  
królow ej E lżb iety, który napew no nie  
należał do najstarszych.

Jeżeli już m ów im y o w ieku, to za­
znaczyć się godzi, że dla b ib lio fila  n ie  
są obojętne lata, jakie sobie liczy  ksią­
żka. Im  druczek starszy, tym  lepszy. 
W ynika to choćby ze starego p rzysło­
w ia, k tóre głoisi: Stara praw da, stare 
praw o, starzy p rzyjciele , stara księga  
i stare w ino —  najlepsze.

M iłość do starych, rzadkich ksiąg  
p opchn ęła  n iejed n ego  zbieracza ksią­
żek do kradzieży, a nawet do zabój­
stwa. —  W ypadki kradzieży książek  
zachodzą częściej an iżeli zabójstwa, 
czy też m orderstw a na tle  książki.

Przed  kradzieżą książek  ubezp iecza­
li s ię  b ib lio file  w iek ów  m inionych  
przez napisy ochronne na kartach ty ­
tu łow ych  k siążek .

N ajczęstszy typ przedstaw ia napis  
następujący:

„K to tę książkę ukradnie, tem u rę­
ka upadnie.

K to ją skryje za futro, tego obwieszą  
ju tro“ .

Z nany jest ogóln ie w ypadek m or­
derstwa rabunkow ego, jaki m iał m iej­
sce w B arcelon ie w  r. 1916. K sięgarz 
i dawniejszy m nich D on Y incento zo ­
stał skazany na śm ierć, gdyż zam or­
dował człow ieka, którem u sprzedał 
książki, przedstaw iające w ielką war­
tość b ib lio filsk ą . Przez swój czyn  
zbrodniczy księgarz b ib lio fil chciał 
znów  w ejść w posiadanie książek  
sprzedanych. Swą zbyt gw ałtow ną i 
niczym  n ie poham owaną m iłość do 
ksiąg D on V incento przypłacić m usiał 
życiem . tp .

ALFRED JESIONOW SKI

J A N  K U G L I N
(a rty sta  — typograf i bibliofil)

P o zn a liśm y  się u G ustaw a M orcinka, 
gdzie o d b y w ała  się n a ra d a  n a d  w ydan iem  
w łaśn ie  co u k ończonego  w o sta teczn e j fo r ­
m ie „W esela Ś ląsk iego" S tan is ław a  L igo­
n ia  i A lek san d ra  K ubiczki. W  czasie, gdy 
zn an y  śląsk i a r ty s ta  g ra fik  P aw eł S teller, 
S tan is ław  L igoń  i J a n  K uglin odbyw ali sw ą 
n a rad ę , w erto w ali ry su n k i i fo tog rafie , 
o m aw ia li ro d z a j p a p ie ru , w in iet, zdobni- 
ków  i tym  p o d o b n y ch  w ażnych  ak ceso ­
riów  p ięk n e j k siążk i, in fo rm o w ał m nie 
M orcinek o K uglinie, w y tacza jąc  ze sw ej 
b ib lio tek i duży stos różn y ch  w ydaw nictw . 
,,To w szystko  w ydał K uglin. N iek tó re  k s ią ­
żeczki tłoczy ł sam , sam  o b m y śla ł każd y  
n a jd ro b n ie js z y  szczegół. Te oto k siążecz­
ki —  w sk azu jąc  n a  szereg  tom ików  je d n a ­
kiego fo rm atu  w krem o.wej . o k ładce  —  to 
po czą tek  „B ib lio tek i S tu d w u d z ie s tu " .—  ? —  
„Ano w idzi P an , K uglin  u b rd a ł sobie, że 
do czy te ln ik a  d o c ie rać  p o w in n a , o ile m o ­
żności, jed y n ie  k s iążk a  d o b ra  —  i że d o ­
b ra  k s iążk a  n ie  m usi kon ieczn ie  być  szpe­
tn ie  w y d an a , i że p ięk n ie  w y d an a  k siążk a

nie m usi b ezw aru n k o w o  być droga. P o s ta ­
no w ił w ięc zeb rać  120 m iło śn ik ó w  p ięk n e j 
k siążk i, d ru k o w a ć  ty lk o  ta k ą  ilość egzem ­
p la rz y  d la  n ich , k ażd y  egzem plarz  n u m e ­
row an y , p rzy  czym  k ażd y  a b o n en t m a 
sw ój n u m er sta ły . T o m ik  o 60 do 100 s t ro n ­
nic, w y d an y  ja k  n a js ta ra n n ie j,  m ożliw ie 
na  d o sk o n a ły m  p ap ie rze , d ru k o w a n y  p ie ­
czołow icie w y k ro jo n ą  czc ionką , ja k  n a j-  
ro zm aic ie j o zd ob iony  — m ia ł kosz tow ać 
od 2 do 4 z ło tych". —  P rzeg ląd am  k siąże ­
czki d o tąd  w y d an e: jed n e  d ru k o w a n e  n a  
p ap ie rze  k redow ym , in n e  n a  cze rp an y m , 
jeszcze in n a  n a  w elin ie , ta  znów  n a  g ru ­
bym  krem o w y m  k a rto n ie  —  ta  o zdob iona  
m ied z io ry tam i W yczółkow skiego , tam ta  
m o n tażam i fo to g ra ficzn y m i w y k o n an y m i 
tec h n ik ą  fo to ty p ii, in n a  znów  d rz ew o ry ta ­
m i, k ażd a  k siążeczk a  n o siła  p o p ro s tu  swe 
in d y w id u a ln e  p iętno , b y łą  w y n ik iem  b ard zo  
g run to w n eg o  p rzem y ślen ia , se rd eczn e j m iło ­
ści ty p o g ra fa . S ta łem  się ab o n en tem  tego 
p ięknego  w yd aw n ic tw a . Nie doszło  ono n ie ­
ste ty  do zam ierzo n ej liczby poszczególnych
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to m ik ó w , k tó ry c h  m ia ło  być  120 różn y ch , 
ja k  120 p rzew id z ian o  ab o n en tó w . W ielu  
sn o b o m  sp rzy k rzy ło  się, in n i zapom nieli,, 
jeszcze in n i zaczęli g rym asić . I  ta k  jed n o  
z n a jp ię k n ie jsz y c h  zam ierzeń  w dziedzin ie  
b ib lio fils tw a  rozum nego , w dziedzin ie  
k rz ew ie n ia  p ięk n e j, tan ie j i d o b re j tre śc io ­
wo k s iążk i u p ad ło . Ale n ie  o s ła b ła  en erg ia  
p ra c y  i z ap a ł do p ięk n e j k s ią żk i ze s tro n y  
K uglina, n ie  s tra c ił też  K uglin  w ia ry  w to, 
że m iło śn icy  p ięk n e j k s ią żk i is tn ie ją , ze 
tw o rzy ć  d la  n ich  trzeb a , choćby  —  tak , 
choćby  zn ac zn ą  część osobistego  m a ją tk u  
s tra c ić  trze b a  n a  te j im prezie . K uglin  w i­
dz ia ł św iat, zw iedził s ław ne eu ro p e jsk ie  
o ficy n y  d ru k a rsk ie , o g ląd a ł n ln ó stw o  w y ­
staw  sp ec ja ln y ch  w e W łoszech , F ra n c ji  i 
N iem czech, p o s ia d a ł dużo .z a p a łu  i tw ó r­
czej energ ii, dość  tw órczego  n iep o k o ju , by 
n ie  u s ta ć  za ró w n o  w zd o b y w an iu  zw o len ­
n ik ó w  d la  p ięk n e j k siążk i, ja k o  też w szu ­
k a n iu  n o w ych  d ró g  w  dz ied z in ie  ty p o g ra - 
fii. P ie rw szy m , a  n iezm ie rn ie  w ażn y m  k ro ­
k iem  n a  ty m  p o lu  by ło  s tw o rzen ie  o ry g i­
n a ln e j p o lsk ie j czcionki. Z e tknąw szy  się 
z A dam em  P o łtaw sk im  n am ó w ił go K u ­
glin  do w y k ro je n ia  te j  now ej po lsk ie j 
czc io n k i i ta k  p o w sta ła  s ła w n a  ju ż  dziś 
„ an ty k w a  Połtaw skilego", czcionka- o sz la ­
ch e tn y m  k lasy czn y m  k ro ju , p ięk n y m  r o ­
m ań sk im  ksz ta łc ie . W szy stk ie  e fek ty  te j 
rzeczyw iście  ś liczn ej czc ionk i p o d z iw iać  
m o żn a  w  b ib lio filsk im  w y d a n iu  „P o w sin o ­
gów  B esk id zk ich "  w y d an y ch  p rzez  K u g li­
n a  z b a rw n y m i d rzew o ry tam i P ro n aszk i. 
D ru g im  m o n u m e n ta ln y m  w y d aw n ictw em  
K ug lin a  je s t p ra c a  A urelii W y leżyńsk iego  o 
p o lsk ich  p a m ią tk a c h  w  P a ry ż u  p. t. „Ścież­
ki św ia ta "  ż su b te ln y m i m ie d z io ry tam i Os- 
seckiego, n a jp ię k n ie jszy m i chyba, jak fe  
O ssecki (dzisiejszy  'kustosz  zb io rów  W ila ­
now skich) stw orzy ł. F o rm a t fo liow y, p a p ie r  
cze rp an y , k ilk a  p lan sz  p e łn y c h 1 i m nóstw o  
d ro b n y ch  zd o b n ik ó w  O sseckiego. P rzy sz ły  
la ta  k ry zy su  —- w iększość  osobistego  m a ­
ją tk u  K uglina  u to n ę ło  w  w sp o m n ian y ch  w y ­
d aw n ic tw ach . T rzeb a  było , choć  z żalem , 
p rz e s ta ć  zab aw y  w  m ebenasa , w  u p a rteg o  
k rzew ic ie la  m iło śn ic tw a  p ięk n e j k siążk i. 
Ale p ra c a  ta , w  k tó re j K uglin  się  w yżyw ał 

. bez re sz ty  ja k o  a r ty s ta , ja k o  tw ó rca , c ią ­
g nęła  go w c iąż  n a  now o. W  ciągu  o s ta tn ic h  
la t  pow sta ło  k ilk a n a śc ie  d ru k ó w  p ry w a t­
ny ch  w y d an y ch  w 25 do 100 egzem plarzy  
d la  o sob istych  p rz y ja c ió ł ty p o g ra fa -p rzew a- 
żnie p rzez niego sam ego  sk ła d an y c h  i t ło ­
czonych. W ięc  Z egadło  W ieżowa „D um a o 
o b ro n ie  S igetu", K asp ro w icza  „P ieśń  w ie ­

c zo rn a "  (k tó re j w a rto  pośw ięc ić  a r ty k u ł 
o sobny  w raz  z ilu s tra c ja m i) , „W ielk i W óz" 
J a n ty  Połczyńskiego-, w iersz  M iśn iakow sk ie j 
p. t. „M atka", n ap isan y  n a  śm ierć  m atk i 
G ustaw a M orcinka. O sta tn ie  w y m ien io n e  
w y d aw n ic tw a  są  fo rm a tu  fo liow ego  w y d a ­
ne w  ilo ści 25 i 30 egzem p la rzy  n u m ero w a ­
nych . O d trzech  la t  o b d a ro w u je  K uglin  n a  
N ow y R ok sw ych  p rz y ja c ió ł p ięk n y m  u p o ­
m in k iem  k siążk o w y m , ta k  p ięk n ie  w yd an y m  
ja k  to ty lk o  p o tra f i  K uglin. W y szp era ł 
k ied y ś p ro f. U niw . Pozn. D r R om an  P o llak  
w B ib lio tece  K ó rn ick ie j ręk o p is  S tan is ław a  
H e rak liu sz a  L u b o m irsk ieg o  z aw ie ra ją cy  s ta ­
ro p o lsk i p o em a t m iłosny , (d o d a jm y  n a w ia ­
sem  b a rd zo  fry w o ln y , a le  n iezm ie rn ie  c ie ­
kaw y) —  otóż p o e m a t ten  w y d a ł K uglin 
jak o  d ru k  p ry w a tn y  p. t. „ T ra fu n e k  N iesz­
częśliw y" w  ilości 60 egzem plarzy  n a  p a ­
p ierze . c ze rp an y m  z w in ie tam i i in ic ja łam i 
w y k o n an em i fo to eh em ig ra ficzn ie  w edług  
zasobów  oficyn  w e n ec jań sk ich  L o ard ieg o  
o B ern ard in ieg o  (w. XVI). Je s t  to  p o p ro s tu  
cacuszko  b ib lio filsk ie , n ie  m ów iąc  ju ż  o 
sp ecy ficzn y m  sm ak u  sam ej treści. W  ro k  
pó źn ie j o trzy m ali p rz y ja c ie le  K uglinow i j a ­
ko życzenie  now o ro czn e  w ie rsze  W oszczyń- 
sk iego z in ic ja łam i S w ierczyńsk iego  (d ru ­
k iem  z ie lonym  —  fo to eh em ig ra ficzn ie  w y­
k o n a n y m  n a  p ap ie rze  czerpanym ) o raz  n a ­
p isan e , z łożone  i tłoczone  p rzez  K ug lin a  
o p o w iad an ie  z czasów  w o je n n y ch  p. t. 
„W ig ilia  n a  W ia tce" . Książeczki- te  o p ra w ­
n e  są  w  p a p ie r  m arm u rk o w y  p ro je k tu  K u­
g lin a  i w y k o n an e  w o ficy n ach , k tó ry m i 
K uglin  zarząd za .

T ak ie  p rezen ty  o trzy m y w a li p rz y ja c ie le  
ty p o g ra fa  w  czasach  k ryzysow ych . Czasy 
te  —  m ie jm y  n ad z ie ję  —- m in ę ły  o s ta tecz ­
n ie. Czy n ie  w artotoy p o m yśleć  obecn ie  o 
w znow ien iu . B ib lio tek i S tud w u d z ies tu , teraz , 
k ied y  ju ż  ty lu  je s t z rzeszo n y ch  b ib lio filó w ?  
Z ty m  serd eczn y m  życzen iem  k o ń czę  swe 
u w ag i o w ie lk o p o lsk im  b ib lio filu  i a rty śc ie- 
ty p o g rafie , o b iecu jąc  sobie, że do n ie k tó ­
ry ch  w y d aw n ie tw  K uglinow ych  w rócę  jesz ­
cze n a  łam a ch  „ K u rie ra  B ib lio filsk iego". 
W in ien em  czy te ln ik o w i jed n a k że  jed n o  
jeszcze w y jaśn ien ie . K uglin  żyje, p ra c u je  w 
P o z n a n iu  —  ale je s t ro d em  z Z aolzia , z Bo- 
gurnina. N iezupełn ie  w ięc spe łn iłem  życze­
n ie  re d ak c ji, k tó ra  zw ró ciła  się  do m n ie  o 
n a p isan ie  a r ty k u łu  o b ib lio fila ch  w ie lk o ­
p o lsk ich . Sądzę jed n a k , że czy te ln icy  ż a d ­
n e j szkody  n a  ty m  lek k im  „n ac iąg n ięc iu "  
p rzy n a leżn o śc i dz ie ln icow ej n ie  p o n iosą .

P rzeciw nie.
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k LILA

GŁOSY PRASY
„N erw ow y, o b fitu ją cy  w  w y szu k an e  p o ró ­

w n a n ia  sty l u tw o ru  trze b a  zaliczyć  do do ­
d a tn ic h  p ozycy j tego d eb iu tu " .

(„As“ —  J. J.)

„K siążk a  L u d w a k a  n a p is a n a  je s t ładn ie . 
Św ieżość w ie je  z jęd rn eg o , m ęskiego, n ie ja ­
ko  k ry sta liczn eg o  sty lu , k tó ry  w  n ie jed n y m  
lap id a rn y m  sk ró c ie  d a je  p e łn ię  a r ty s ty c z ­
n e j sa ty sfa k c ji. („N ow y D z ien n ik 11)

„ W  k siążce  L u d w a k a  są  b a rd zo  ład n e  
sceny, n ie  b ra k  syn tez  c iek aw y ch  i w y b u ­
chów  b u n tu . K siążk a  św iadczy  o ta len c ie  
a u to ra  i du ży ch  am b ic ja ch , o jego  n a tu rz e  
n iesp o k o jn e j, b o g a te j" .

(„K urier W ie cz o rn y ” —  P . H u lk a  L a ­
skow ski)

S tr. 253. —- C ena zł 1,35.

„Gdy m asz latarnię Iila“ —  k siążk ę  m ło d e ­
go a u to ra  k rak o w sk ieg o  —• d o sta rcz am y  
C zy te ln ikom  „ K u rie ra  B ib lio filsk ieg o " po 
cen ie  zn iżo n ej zł 1,35. (Cena k s ięg arsk a  
—  zł 5.— ).

Biuletyn książek przygodnych, rzadkich, ciekawych
objaśnienia skrótów, Wwa _  warszawa, Kr. -  Kraków, Poz. —  Poznań, Lw. -  Lwów, 

Wił. —  Wilno, egz. nr. —  egzemplarz numerowany, b. r. —  bez podania roku 
wydania, pł. —  oprawa płócienna, sk. —  skóra, r. o. razem oprawione, s. —  Stron. 

Wszystkie książki sg w stanie dobrym, niezniszczone (o ile nie podano 
stanu), książki przy których nie podano rodzaju oprawy sa broszurowane,

BIBLIOGRAFIA. BIBLIOFILSTW O ITP.

Bystroń St. J., C złow iek i k siążk a , s.
202, p łp . W -w a  1935.

Doda W iktor, D ooko ła  k s iążk i poi 
sk ie j, s. 24, T a rn ó w  1928.

E x  libris, czasop ism o  pośw ięcone  k s ią ­
żce, założone  p rzez  F. B iesiadow - 
skiego, to m  2— 6 . 65.-

H ałacińsk i K., E x lib risy  S tan . J a k u ­
bow skiego , Kr. 1928. 3 .-

Jędrzejow ska A», K siążka  p o lsk a  we 
Lw ow ie w  X V I w., Lw. 1928. 7 .-

3.50

.50

K isielińsk i K. W ., E x lib risy , zb iór 
po d o b izn  z słow em  wst. F . B iesia- 
deckiego, K r 1926.

Dr M uszkow ski J., Życie k siążk i, s. 
347, W -w a 1936.

3.—

4.20

C z y te ln ik o m  „K . B .“ s łu ży m y  in fo r ­
m a c ja m i z  w sze lk ic h  d z ie d z in  ks ięg a r­
stw a  i b ib lio fils tw a . N a  w sze lk ie  za p y ­
tan ia  (w  razie  za łączen ia  zn a c zk a  na  
o d p o w ie d ź )  o d p o w ia d a m y  szy b k o  i w y ­
czerp u ją co .
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O tw inow ski K onsł. X., D zieła X. P io ­
t r a  S karg i, s. 124, ilu s tr., Kr. 1016. 2.—

W ojciechow ska dr M., Z d zie jów  
k siążk i w  P o zn an iu  w XVI w., 
s. 350, ilu s tr., Poz. 1927 (egz. n u ­
m er. 190). 10.—

2.
ETNOLOGIA. ETNOGRAFIA. PREHISTO­
RIA. FOLKLOR ITD.

Andrzejowski Ant., R am oty  sta rego  
D e tiu k a  o W o ły n iu , 3 tom y, ok. 630 
str. ilu s tr., W ilno  1921. 7.—

B iegeleisen  H., W esele, s. 511— 26 
ilu s tr. n a  k red . p ap ie rze  i 56 nu t.,
Lw. b r. 4. —

G ołębiow ski L., 1) L u d  P o lsk i —  jego 
zw yczaje , zabobony  —  i 2) Dom y
1 d w o rk i (s. 131x287) r. o., p isk .,
Lw. 1884. 9.—

Kolberg O., W o ły ń  (obrzędy, m elod ie,
p ieśn i), opr. J. T re tiak , pł. Kr. 1907 3.80

L orentz Fr., Lehr-Spław iński i A. F i­
scher, K aszubi, k u ltu ra  lu d o w a  i 
język , s. 306, ilu s tr., T o ru ń  1934. 8 .—

M oszyński K., K u ltu ra  lu d o w a  S ło­
w ian , (cz. I. K u ltu ra  m a te ria ln a ) 
s. 710, 21 m ap  i 1138 ryc., p ip . w yd.
P . A. U. Kr. 1929. 13.—

Szeiągow ski A., W ici i T o p o ry  (s tu ­
d iu m  n a d  genezą i zn aczen iem  go­
deł p o lsk ich  i zaw o łań ), s. 194, —  
ilu s tr., Kr. 1914. 3.80

W ittyg W iktor, N iezn an a  sz lach ta  
p o lsk a  i je j  h e rb y  (s. 436— 504 
d rzew o ry ty ). Kr. 1908. 11.—

3.
ENCYKLOPEDIE. SŁOW NIKI ITP.

Brockhans L exikon , w yd. 15-te, 20 to ­
m ów , opr. L ip sk  1928/35. 300.—

E ncyklopedia  O lg eb ran d a , 16 tom ów ,
p isk ., W -w a 1896/1902. 50.—

Gloger Z., E n cy k lo p ed ia  S ta ro p o lsk a ,
ilu s tr., 4 tom y, pł. W -w a 1901. 39.—

Dr St. Lam , E n cy k lo p ed ia  p o w szech ­
n a  w 2 tom ach , 526 il. n a  47 tab l. 
sz p a lt 2508, pł. W -w a 1933. 37.—

M olickl Ant., E n cy k lo p ed ia  syn tezy  
n a u k , 4 tom y: B asoped ia , A ntropo- 
dycea, K osm odycea, T eodycea, Kr.
1915. '  8 .—

Olgebrand, E n cy k lo p ed ia  h an d lo w a ,
2 tom y, s. 760, 27 m ap , tab l. i
ilu s tr., p isk., W -w a 1914. 9.50

The International, W h ó s W ho 1938,
s. 1237, sk ó ra , L o n d o n  19381 15.—

4.
FILOZOFIA —  LOGIKA —  PSYCHOLOGIA 
MORALNOŚĆ —  ESTETYKA.

B rzozow ski Stan., P łom ien ie , 2 tom y
(s. 221-/-250), Lw. 1921 10.—
W id m a  m oich w spó łczesnych  (książ­
ka  o s ta re j  kob iecie), s. 278, pip.,
Lw. — 1914 5.—

Ciem niew ski J. kś. dr. —  P o zn an ie  
i k sz ta łcen ie  c h a ra k te ru , 2 cz. r. o.
(s. 243-/-316) pisk ., Poz. 1926 5.50

D avids Rhys —  B uddyzm  (zarys życia 
i n a u k  G otam y-B uddhy), tłum . St. 
M ichalski, s. 249, Kr. 1912 2.60

E ucken Rudolf —  W ielcy  m yślic iele  
i ich  p og lądy  na życie, s. 432,
W w a —  1914 7.—

H bffding dr H. D zieje filo zo fji now o­
ży tn e j od  k o ń ca  o d ro d zen ia  do n a ­
szych czasów , 2 tom y, pip. W -w a —
1906 16.—

Lem cke K. dr., E ste ty k a , tłum . B. 
Z aw adzki, s. 605 —  67 ryc., pł.,
Lw. —  1901 7.50

M atuszewski 1., Swoi i obcy (po k re ­
w ień stw a  i różn ice). Z arysy  lite- 
racko-este t., s. 512, pip., W w a-1898 4.—

M endelsohn M., P h ilo so p h isch e  Schrif- 
ten, 2 tom y —  r. o., s. 520, T rop- 
p au  —  1784 24.—

Rubczyński W. dr., Z arys E tyk i,
s. 380, Kr. 1916 5.50

—  F ilo zo fia  życia duchow ego  (jego 
w y trzy m ało ść , sku teczn o ść  i ład  
w św ietle  d o św iad czen ia  i k ry ty k i) , 
s. 764, p łp . Poz. 1925. 8.50

Struvc H., W stęp  k ry ty cz n y  do F ilo ­
zofii (z dod. s ło w n ik a  filozof.), 
s. 752, płsk ., W w a —  1898 11.—;

W roński —  H oene, P ro leg o m en a  do
M esjan izm u, 3 tom y, W w a 1922/25 9.—

— P ro d ro m  M esjan izm u a lbo  filozofii
ab so lu tn e j, W w a — 1921 3.50

W iszniew ski M., C h a rak te ry  rozu m ó w
lu d zk ich , s. 303, p łp., Kr.— 1842 4.—

5.

GEOGRAFIA —  K rajoznaw stw o —  Prze­
wodniki itp.
Czotowski A. i Janusz B., P rzeszłość  

i zab y tk i w ojew . ta rn o p o lsk ieg o ,
160 ilu str., p łp ., T a rn o p o l— 1926 8.40

Geografia fizy czn a  ziem  i c h a ra k te ­
ry s ty k a  fizyczna  lu dnośc i (P ra ca  
zb io ro w a  Ak. Um.), s. 688— 36 m ap, 
ilu s tr. Kr. — 1912 17.—
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Grabowski A. —  K rak ó w  i jfcgo o k o ­
lice, s. 431 —  57 drzew ., pip., 
Kr. —  1905 

Jaw orski Fr., O Szarym  Lw ow ie, 
s. 245 —  18 ryc., Lw. —  1916 
K ozicrow ski Stan. Kś., B ad an ia  nazw  

to p o g raficzn y ch  (na ob sza rze  d a w ­
nej zach. i środk . P o lsk i), 2 tom y, 
pł.,' Poz. — 1921 

Oppel K. dr., Das a lte  W u n d e rla n d  
de r P y ram id em , s. 498, 250 ilus.tr. 
i 4 b a rw n e  tab l., pł., L eipzig— 1906 

Pajzderski W ., P o zn ań , s. 129 —  152 
ilu s tr., p ip ., Lw. 1922 

Potock i H., W  k ra in ie  M assajów , s.
142 —  31 il„ W w a —  1928 

R adzikow ski E. W ., K raków , s. 142 
64 ilu s tr., p ip. Kr. br.

Romer Eug., P o lacy  n a  k re sach  p o ­
m o rsk ich  p o jez iern y ch , s. 162 (m a­
py) Lw. — 1919 
toż. w  języ k u  fran cu sk im .

Siedlecki M., .law a (p rzy ro d a  i sz tu ­
ka , uw agi z podróży), s. 294 —  il„ 
p ip., W w a - 1 9 1 3  

Prof. dr J. W iezkow ski, L w ów  — 
jego rozw ój i s tan  k u ltu ra ln y  oraz  
p rzew o d n ik  po  m ieście, s. 623, 
ppł., Lw. 1907

6.

5.50

,4.30

2 0 .—

4.-

4.50

5.50

7.50
9.—

12 .—

1.50

HISTORIA (P olska i pow szechna), —  Spra­
w y w ojskow e itp.

A lb c rtran d i, P a n o w a n ie  H e n ry k a  W a- 
lez ju sza  i S te fan a  B a to reg o  k r ó ­
lów  p o lsk ich  —  p/g. Z. O nacew i- 
cza. - V 1, Kr. 1860. 3.—

Aszkenazy Sz., G d ań sk a  a  P o lsk a , s.
208, pł. W -w a 1923. 2.—

J. B. P obujan (na P o do lu ). B ad an ia  
k ry ty czn o  - h is to ry czn e  i lite rack ie ,
5 tom ów , ok. 1400 str. B erlin  1870. 10.—

Chłędow ski K., O sta tn i W alez ju sze  
(czasy o d ro d zen ia  we F ra n c ji) , s.
422. ilu s tr. p łsk . W -w a, wyd. p ie r ­
wsze. 7.50

Cons Louis, N otions so m m aires  d ‘hi- 
sto ire  G enerale  et rev is io n  com ple- 
te de 1‘h is to ire  de F ra n c e , s. 524, 
ilu s tr . p łp . P a r is  , 1891. 2.—

D ubiecki M., O brazy  i s tu d ia  h is to ry ­
czne, 2 to m y  opr., W -w a 1901. 8 .—

D ziesięcio lecie  o d ro d zen ia  P o lsk . siły  
z b ro jn e j 1918— 1928. P ra c a  z b io ro ­
w a p rz y  w sp ó łp r. W o jsk , b iu ra  
h ist.. s. 563. bog. ilu s tr., fo rm . alb., 
p ł., W -w a 1928. 16.—

P o d e jm u je m y  s:e za k ła d a n ia  i k o m ­
p le to w a n ia  b ib lio te k  i k s ięg o zb io ró w .

H a rftu n g -P flu g k , W elt G eschichte, 6 
tom ów : O rien t, A ltertum , N euzeit 
1500— 1650, N.: 1650— 1815, N.: seit 
1815, pł. K ażdy tom  ok. 650 stro n  
w ielk iego  fo rm atu , bog a to  ilu str.,
B erlin  br. (wyd. U llsteina). 60.—

K oneczny Fr. dr, D zieje P o lsk i za
P iastów , płp. Kr. 1902. 1.50

Korzon T., D zieje w ojen , i w o jsk o w o ­
ści w Polsce, 3 tom y  (m apy), płp.
Lw. 1923. 20.—

L askow ski O. i P aw łow sk i Br., P o l­
sk a  h is to r ia  w o jsk o w a  (w w y p i­
sach  ź ród łow ych), W -w a 1928. 2.—

L im anow ski B., H isto ria  p o w s ta n ia  
n a ro d u  po lsk iego  1863 i  1864, pł.
Lw. 1909. 4.—

Listy z n ak o m ity ch  P o laków , w y ja ­
śn ia ją ce  h is to ry ę  legj. p o lsk ich  
i (wyc.) ręk o p is  po jen . M ałachow ­
skim , s. 142, płp. Kr. 1831. 7.—

M ączyński Cz., B oje lw ow skie , 2 tom y
(s. 338— 227), W -w a 1921. ' 5.20

M oinmsen Teodor, H isto ria  rzy m sk a, 
p rzek ł. T. D„ziekoński, 4 tom y, pł.
W -w a 1867. 40.—

M ościcki H., P o d  zn ak iem  O rła  i P o ­
goni (szkice h ist.), s. 255, ilu s tr.
Lw. 1923. 1.20

P iłsudski Józef, P i* n a  zb iorow e, 10
tom ów , W -w a 1938. 20 .—

Przeździecki Al., C h ro n ica  P o lo n o ru m , 
s. 237 (łać.) i 255 (polsk.), p łp . Kr.
1862 (b rak  8 s tro n  przyp isów ). 15.—

P laśn ik  Jan, M iasta  i m ieszczaństw o
w d aw n ej Polsce, s. 510, Kr. 1934. 9.—

Sobieski dr W ., D er K am pf um die 
O stsee (von den a l te s t en Z eiten  bis 
zu r G egenw art), s. 268, L eipzig  
1933. 6.50

Szelągow ski A., Śląsk  i P o lsk a  w obec 
p o w s ta n a  czeskiego, s. 432, pł., Lw.
1904. 2.50

Szajnocha K., Ja d w ig a  i Jag iełło  fo-
pow . h ist.), 4 tom y, płp., Lw. 1861 15.—

Sikorski Antonius, H isto ry a  n a  dw ie 
księgi pod z ie lo n a, s. 235 (oryg. w i­
n ie ty ), pł. W -w a 1779, d ru k . M.
G rolła, księg. N adw . J.K.M. 6.50

Z ieliński St., B itw y i po ty czk i 1863/64 
n a  p o d staw ie  m a te rj . M uzeum  N ar. 
w  R ap p ersw y l), s. 558 — m apa , 
R app ersw il 1913. 6 .—
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JĘZYKOZNAW STW O. FILOLOGIA ITP.

Apuleusz, B a jk a  o am o rze  i psyche, 
tłum . z łac. J. Jan k o w sk i, s. 100, 
ilu str., p łsk. W -w a 1911. 5—

BrUckncr A., W a lk a  o język, s. 284,
Lw. 1917. ' 3.50

—  D zieje ję zy k a  po lsk iego  (s. 190— 70
ryc. i t-abl.), oryg. opr. pł., Lw. 1913. 5.50

B randow ski A dr, W y k ład  b udow y
w ierszó w  Ow idego, W erg ilego  i H o ­
racego , s. 32, Kr. 1868. , — -.70

Bystroń J. St., P rzy sło w ia  po lsk ie, s.
260, Kr. 1933. ' 5—

H om erow ska Ilijada k u  czci A chila  
P e le jo w icza  -V- w śp iew ach  d w u ­
dziestu  czterech . P rz e k ła d  Ja c k a  
J , P rzy b y lsk ieg o . Cz. II. ks. XIII 
-—XXIV, opr., Kr. 1814.

K arłow icz J., S łow nik  gw ar p o l­
skich , 6 tom ów , pł. Kr. 1905. (100)

K rzyżanow ski J., B yliny  (stud ium  z 
d z ie jów  ro sy jsk ie j ep ik i ludow ej), 
s. 161, W ilno  1934.

1 aszycki W ., W y b ó r tek s tó w  s ta ro ­
p o lsk ich  XVI— x y n  w., p łp  Lw 
1928.

Y rtel-W ierczyński St., W y b ó r tek ­
stów  sta ro p o lsk ic h , płp. Lw. 1930.

7.50

48—

2.20

6.40

9—

8.
LITERATURA. (Proza, poezja). KRYTY'- 
KA

Badecki K., L ite ra tu ra  m ieszczańska  
w Polsce  XVII w. (m onogr. biblj.)
s. 539— 200 podobizn . Lw. 1935. l ( ;__

B ełcikow ski A., Ze s tu d y ó w  n ad  li ­
te ra tu rą  p o lsk ą  (z au tog r.), s. 604, 
płsk., W -w a  1886. " ’ 8 50

Bruckner A., D zieje k u ltu ry  P o lsk ie j,
3 tom y, s. 2088, pł. opr. ozd., W -w a
b r ' 17—

Chm ielow ski P., H isto ria  l ite ra tu ry  
p o lsk ie j od  czasów  n a jd a w n ie jsz y c h  
do p o czą tk ó w  ro m an ty zm u . Uzup.
St. K ossow ski, (s. 685, 41 tabl. i 

,487 ryc.), pł. Lw. 1931. 13—

Grecz M., Rys h is to ry czn y  l ite ra tu ry  
ro ssy y sk ie j —  tłum . 11. L inde  s. 
576, p łsk . W -w a 1823.

H oesićk F., M iłość w  życiu  Zygm.
K rasińsk iego , s. 596, opr. Kr. 1909. 

L orentow icz J., P o lsk a  p ieśń  m iło sn a  
(an to log ia), s. 485, Poz. br. 

M aciejow ski W . A., P iśm ien n ic tw o  
po lsk ie  od  czasów  n a jd a w n ie jsz y c h  
do  r. 1830, 3 to m y  i su p lem en t (2 
lito g r.) , p łsk., W -w a  1852. 

M ickiew icz A., K o n ra d  W allen ro d , 
P e te rsb u rg  1828 (b. rzadk ie). 

N ow aczyński A., Góry z p ia sk u  (Szki­
ce liter.), 349. W -w a 1922.

O kolica P oetów  (biblj. m iesięczn . p o ­
etyck i), r. 1935/37, s. 708.

—  (biblj. m iesięczn . poe ty ck i), r.
1936, s. 288.
—  (biblj. m iesięczn. poetycki) r.
1937, s. 208.

M ikołaj Rcy z N agłow ię, Z w ierc iad ło  
(wyd. J a n  Czubek, i J a n  Łoś), 2 to ­
m y, (s. 332— 531), Kr. 1914.

Staff L., S zum iąca  m u sz la  (poezje), s. 
143, opr., W -w a 1921.

—  Z g rzebna  K an ty czk a  (poezje), s. 
99, opr., W -w a br.

—  W  c ien iu  m iecza  (poezje) ,s. 184, 
W -w a  br.

Tretiak Józef, N aśw ię tsza  P a n n a  w 
p o ez ji po lsk ie j, s. 120 —  ilu s tr., 
pł. Kr. 1904.

W asyiew sk i St., M adam e Z ajączek  
(b a jk a  o szczęściu), s. 91, sk. Lw. 
br.

„W iadom ości L iterackie11, tygodn ik
—  300 ró żn y ch  n u m eró w  z la t 
1935— 1938 po

9.
OKULTYZM. Spirytyzm , m asoneria, 
ka życia.
D um ont Thcron, dr prof., Z u p ełn y  sy ­

stem  n a u k  psy ch iczn y ch , 6 części 
P ra g a  1923.

Faget A., Ma ch ere  M orte, s. 266, Pa- 
r is  lir.

jn ire  dr P., H a n d b u ch  des H ypno tis- 
m us, s. V III —  482, ilu str., opr., 
B e rlin  1908.

8—

8—

4—

25.— 

48—  

1.80 

20—  

8—  

&—

5—  

— .40 

— .35 

— .30

5.20

1.40

— .30

sztu-

20—

— .70

5.50

Pośredniczymy w wyszukiwaniu książek rzadkich i wyczer­
panych. Dezyderaty Czytelników zamieszczamy bezpłatnie. Książki 
dostarczamy za drobną prowizją.



M atuszew ski I., C żarnoksięstw o  , i Me- 
d y um izm  (S tud ium  h isto ry czn o -p o - 
rów naw cze), s. 267— 21 ilu s tr., opr.,
W -w a 1896. 4.50

N iem ojew ski A., T ajem n ice  a s tro lo ­
gii ch rze śc ija ń sk ie j, s. 139— 68 ryc.,
W -w a 1913. 3 .—

O chorow icz J., Z jaw isk a  M edjum icz-
ne, cz. I —IV. r. o., p i., W -w a b r. 13.—

O kołow icz N., W sp o m n ien ia  z se a n ­
sów  z m ed iu m ' F ra n k ie m  K luskim , 
s. 583— 96, fo tog r. i 23 pl., W -w a 
1926. 3.—

Oman Campbel Jan, M istycy, asceci i 
św ięci in d y jscy , s. 287 —  ilustr., 
p ip ., Kr. 1905. 7.—

Schrenck-N otzing dr A., M ateria lisa- 
tio n s  - P h aen o m en e , s. 253— 150, 
ilu s tr., 30 tab lic , M unchen 1914. 10.—

Tuw im  J., C zary  i c za rty  p o lsk ie , o- 
raz  w yp isy  cza rn o k sięsk ie , s. 218,
W -w a 1924, 2.80

W a ilace  A., O cu d ach  i now oczesnym
sp iry ty zm ie, s. 360, opr., W -w a  br. 3.50

1°.
POLITYKA. E konom ia. Socjologia. Sprawy  
społeczne.

Aszkenazy Fr. dr, C h ry stu s a  Żydo-
stw o, s. 24. K atow ice 1938. — .40

B alzer O .,. N arzas w  system ie  d an in  
k siążęcy ch  p ie rw o tn e j P o lsk i, s.
662. Lw. 1928. T .-r

B uszczyńsk i St., A m eryka  i E u ro p a , 
s tu d iu m  h ist.-fih an so w e , s. 330, pip.
Kr. 1876. 3.50

G um ptowicz L., D erecho  P o litico  Fi-
losófico , p isk ., M adrid  b r. 4.50

K oźm ian St., P ism a  p o lityczne , s. 754,
p ip . Kr. 1903. 10.—

L ubieńsk i H., Is to ta  D em o k rac ji, s.
36. W -w a 1919. —-.20

M ilewski J. —  Czerkaw ski W., P o li­
ty k a  ek onom iczna , 2 t., s. 905, pl.
Kr. 1905. 6.50

B ykaczew ski E., M owy i p ism a  p o li­
tyczn e  (wyd. pośm .), s. 638, pip.
Poz. 1864j 10.—

Szczepański WI. ks. dr, P a le s ty n a  po 
w o jn ie  św ia to w ej (św ia tła  i c ienie), 
s. 405 —  2 m ap k i. Kr. 1923. 6.50

Św iętochow ski Al., H is to ria  ch łopów  
p o lsk ich  w  zarysie , 2 tom y. Poz.
1928. ‘ 12.—

T arnow ski St., S tu d ia  po lityczne , 2
tom y, p isk . K r, 1895. t e . _

A. Z., W o lnom yślic ie ls tw o , k o m in te r-

n o w sk i k o ń  t ro ja ń sk i  w Polsce, s.
32 —  ilu s tr. W -w a 1938. ,— .45

Zim m erm an Kaz. X., F ry d e ry k  W ie l­
k i i jego k o lo n iz a c ja  ro ln a  n a  z ie ­
m iach  p o lsk ich , 2 to m y  (s. 398—
495 ilu s tr. tab l.), p ip . Poz. 1915. 7.50

11.
PAMIĘTNIKI. B iografie. M onografie h isto ­
ryczne.
Bartoszew icz J., A nna Jag ie llo n k a , s.

492, 2 tom y r. o., p ip. Lw. 1882. 6.50
C hołodecki B., W sp o m n ien ia  z la t 

n ied o li i n iew oli (1914— 1918), i- 
lu s tr . opr., Lw. 1919. 1.70

Clem enceau J. B lask i i nędze  zw ycię­
stw a, ilu s tr. Poz. 1930. 7.50

D w ernicki jen., P a m ię tn ik i (1831 r.), 
opr. Lw. 1870. 6.80

H incza St. dr, P ie rw szy  żo łn ie rz  o d ­
ro d zo n e j P o lsk i, s. 424— 34, ilu str.
(4 m apy), p isk . K atow ice 1932. 6.50

Dr Kubala L., Je rzy  O sso lińsk i (s.
366— 415), 2 tom y r. o., p ip . Lw.
1883. 4.—

L isiecki A., K o n stan ty n  W ie lk i, ilu s tr.
Poz. 1913. 3.—

M ickiew icz W ł., P a m ię tn ik i . (1830——
1870), z p o rtr . a u to ra , 2 tom y (s.
552— 440). . W -w a 1925. 5.—■

Rżew ski A., W  w alce  z tró jz ab o rc a m i 
o Polskę. N iepodleg łą. (W spom nie­
n ia), ilu s tr . Ł ódź 1931. 3.—

Śliw iński A., Jo ach im  Lelew el, zary s 
b iogr. la t  1786— 1861, s. 455, pip.
W -w a 1918. 2.80

O K A Z YJN IE DO SPR Z ED A N IA
B ib lioteka  prywatna w języku n ie­

m ieckim  (K lasycy i literatura n iem iec­
ka oraz literatura eu rop ejsk a). M. in. 
k om p letn y  w ybór dzieł —  H aupłm ana, 
H ebbla, H einego , H erdera, H offm an a, 
Im m erm ana, K ellera, K lopstocka, 
K órnera, Lessinga, G oethego, Grillpa- 
rzera, Jacobsena, G ontscharow a, M o­
liera, Szekspira, Shawa, Stendhala, 
W ild e4a, Wede.kinda i w ielu  innych.

W szystkie książki opraw ne w p łótno  
w zględ n ie  półsk . —  w stanie b. do­
brym.

Inform acji szczegółow ych  udziela: 
„K urier B ib lio filsk i44, K raków , T om a­
sza 26/5.
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— M aurycy M ochnacki (.żywot i dzie­
ła), s. 400: Lw. 1910. ' 2.—

W asylew sk i .St., Na Ś ląsku  O polskim , 
s. 286— 354, ilu s tr. ro to g r., pł. Kce 
1937. 14.—

W ysocki, jen., P a m ię tn ik . Kr. 1888. 1.70
Życie Fryderyka II, k ró la  p ru sk ieg o  

z p rzy d a tk iem  w ielu  p rzyp isów , a- 
n ekdo tów , p ism  dow odzących , k tó ­
rych  w iększa  część n igdy  z d ru k u  
n ie  w yszła, z fran cu sk ieg o  języka 
n a  p o lsk i p rze tłu m aczo n e  p rzez  .J.
K. G irtle ra . (E dycja  d ru g a). —  4 
tom y, ok. 1700 str., p łsk . K. 1793. 15.—

TOSIADAMY DO SPRZEDAŻY  
Rodowody rodzin.

1) B urczak-Abram owiczów, 2) K aszyców , 
3) D ruckich-Podbereskich , 4) hr. Z. B roel- 
Pialerów , 5) Nałęcz-G órskich.

K ażdy ro d o w ó d  zaw ie ra  od  10—28 stro n  
tek s tu  o raz  h e rb  b a rw n y  (w ielkiego fo rm a ­
tu). —  Cena rodo w o d u  w raz  z h e rb em  
zł 6 .2 0 .

12.
RELIGIA, jej historia. K ościół. Teologia.

E uzebiusz z Cezarei, H isto ria  k o śc ie l­
na  (o m ęczen n ik ach  pa lesty ń sk ich ) 
s. 646. Poz. 1925. (15) 7.50

Gabryl Fr., ks. dr, P o lsk a  filozo fia  
re lig ijn a  w w ieku XIX, 2 tom y.
W -w a 1913. - ' 7.—

Listy duchow ne S. F ra n c iszk a  de Sa- 
les B isk u p a , n a  siedem  k siąg  ro z ­
dzie lone  te ra z  św ieżo z p rz y d a t­
k iem  p rzed ru k o w a n e , s. 864 i r e ­
gestr, p łp. Kr. 1771 (z d ru k . K. J a n ­
kow skiego , ty p o g ra fa  .1. K. M ości). 12.— 

M om idłow ski St., ks. K azan ia  p rz y ­
godne, 2 tom y, s. 579, M iejsce P ia st.
1933. (10) 6 .—

Rcnan E., Ż yw ot Jezu sa , tłu m . A. N ie­
m o  jew ski, p łp . W -w a 1907. 5.—

Rcvue Internationale de T heologie  
(czasopism o k w a rt, w jęz. fran c . i 
n iem .) B erno  —  ro czn ik i 1904, 1905,
1907, 1908, 1909, 1910 po 5.50

Szczęśn iak W i. X., Słow nik  apologe- 
tyczny  w ia ry  k a to lick ie j (p/g d r  J. 
Jau g e ia ), 3 tom y, p łsk . W -w a 1894 
(na w y czerp an iu ). 60.—

Augustyn św ., P ism a ka tech e ty czn e ,
s. 328. Poz. 1930. 7.—

W oronicz J. P., P ism a ro zm a ite  b ie­
giem  la t u łożone  (3 księgi), ok.
680 str. Kr. 1832. " 6.50

Życie P apieża K lem ensa XIV Ganga- 
nellego w fran c u sk im  języ k u  przez 
JP . C araccio li w ydane, teraz  p rz e ­
łożone na po lski, s. 339. W -w al778 . 10.—

13.
SZTUKA. Architektura. Grafika. K arykatu­
ra. M alarstwo. Rzeźba itd.

B atow ski Z., N orb lin , s. 214 — 148 ii.,
pł. Lw. br. 9.—

B ayet C., K ró tk i z a ry s  sztuk i, 207
ilu s tr., W -w a br. 2.50

E w dom inow  J., Siew ier w is to rij ru- 
skaw o isk u stw a , ilu s tr., W ołogda
1921. 7.—

Fuchs E., G eschich te  de r E ro tisc h en  
K unst., 385 ilu s tr., 36 tab l. pł. o- 
ryg. opr., M unschen 1908. 30.—

Von Friinm el T. dr, O pinie: G aleria  
m ie jsk a  w św ie tle  p o lsk ie j i obcej 
k ry ty k i, s. 94, ilu s tr., pł. Lw. 1908. 5.—

Górling A., D er K un stv e re in  (Stahl- 
s tlch -S am m lu n g  n ach  den vorziig- 
lich sten  G em aelden de r D resd n er 
G alerie). — O koło  150 sztychów , 
D resd en — L eipzig  br. 50.—

G ąsiorow ski Stan. Jan, M alarstw o  m i­
n ia tu ro w e  g reck o -rzy m sk ie  i jego 
tra d y c je  w średn iow ieczu , s. X LIII 

—232— 79 tab l. Kr. 1928. 12.—
K raszewski J. I., S z tu k a  S łow ian  —  

szczególnie w Po lsce  i L itw ie  p rz e d ­
ch rze śc ija ń sk ie j. W il. 1860, płp . 16.—•

K ozicki W ., M ichał Anioł, s. 230 —
ilu s tr., pł. Lw. b r. 8 .—

K ruszyński ks. dr T., S ta ry  G dańsk 
i h isto jria  jego  sz tuk i, s. 137 — 
il. b a rw n e, p łp . Kr. b r. 5.—

K opera Feliks, D zieje M alarstw a w 
Polsce, (609 ilu str.), 3 tom y  —  opr. 
w 2 tom y pł., W -w a br. (wyd. T rza- 
sk a -E v ert-M ichalsk i). . (220) 135.—

,,Kurier Bibliofilski“ drukuje w każdym numerze artykuły 
i notatki z dziedziny bibliofilstwa i propagandy książki.
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Katalog w ystaw y  m a la rsk ie j J. Ki- 
don ia , s. 32, rep ro d . K atow ic  1938.

Ł cpkow ski J ., S z tu k a  i z a ry s  • dz ie ­
jów , s. 44)1 (104 drzew .), płp. Kr 
1872.

Dr M yciclski J., A ntoni Van Dyck, 
s. 266 —  20 ilu s tr., p isk . Kr. 1900.

M uczkowski J., O ch ro n a  zab y tków , 
s. 188 — ilu s tr. Kr. 1914.

M ynena, George Grosz, s. 96 —  37 
cało str., ilu s tr., opr. D resden  1922.

M acfall H., H isto ria  m ala rs tw a . 380 
b a rw n . tab l., 9 tom ów  k om ple t, pł. 
oryg. ozd. opr. Lw. br.

N arkiew icz A. J., Z ary s d z ie jów  m a ­
la rs tw a  od n a jd a w n . czasów  do 
k o ń ca  18 stu lec ia , 3 tom y —  ok. 
600 ilu s tr. W -w a 1888.

Nike, p ism o pośw ięcone ku lt. k la sy ­
cznej, r. I. — s. 312, ilu s tr. W -w a 
1937.

N iew iadom ski E., M alarstw o  po lsk ie  
XIX  i X X  w., ilu s tr. W -w a 1926.

Piper Reinhard, Das L ie b esp aa r in 
de r K unst, s. 169 — 140 ilu s tr. 
M iinchen 1916.

Prus B., F a ra o n  z 10 ilu s tr . J. H ole- 
w ińskiego, s. 274, pł. (form . album ) 
Kr. br.

Szekspir W., D zieła d ram aty czn e , 
wyd. ilu s tr. pod  red . I. J. K raszew ­
skiego, 545 drzew . rys. Selousa, 
p łp., 3 tom y (form . a lbum .), ład n y  
egz. W -w a 1875.

Taine H ipolit, F ilo zo fia  sz tuk i, tłum . 
Sygietyńsk i, 2 tom y (48 il.), pł. Lw. 
1911.

W eyssenh off J., Soból i P a n n a  (wyd. 
ozd.), s. 288 —  85 b a rw n . i c z a r ­
nych ry c in , płp . W -w a 1919.

W ojciechow sk i T., K ościół K a te d ra l­
ny  w  K rakow ie, s. 258 —  ilu s tr. 
(w ielki fo rm at), p łp . Kr. 1900.

Prof. dr Zubrzycki J., 'C ieślietwo P o l­
skie, s. 211 z rys. (w ielki fo rm .). 
Lw. 1930.

14.
VARIA

1) Czytania zabaw ne czyli w ybór 
p rzygód , pow ieści m o ra ln y ch  i a- 
n ek d o tó w  z ró żn y ch  a u to ró w  wy-

KSIĄŻKI Z HISTORII GÓRNICTWA
P o s ia d a m y  ok. 30 ró żn y ch  k siążek  z dz ie ­

dz iny  h is to rii g ó rn ic tw a . Z a in te re so w an y m  
w ysy łam y  szczegółow y spis.

— .65

3.—

8 .—

3.50

6.50

78.—

9.—

7.—

11.50

18.—

45.—

14.—

7.50

9.—

DEZYDERATY „KURIERA BIBLIOFIL­
SKIEGO"

P o szu k u jem y  nast. w yd aw n ic tw a . P ro s i­
m y o o fe rtę  z p o d an iem  ż ąd a n e j eeny, w y ­
d an ia , o p raw y  i s ta n u  książk i.

1. K siążki o b ro n i zab y tk o w ej, k a ta lo g i i 
p rzew o d n ik i ilu s tro w an e  po z b ro jo w ­
n iach , z b io rach  itd . —  Ilu s tr . k a ta lo g i 
a u k c ji, s ta re j  b ro ń i —  ^ d o w o l n y m  ję ­
zyku).

2 . M onografie  m iast, kośc io łów  —  h e rb a ­
rze, dz ie ła  herald y czn o -g en ea lo g iczn e , 
m o n o g ra fie  rodz in .

3. D ru k i o ry g in a ln e  z R ak o w a i O szm iany.
4. Thiem e —  Becker: Algern. L ex icon  d.

b ild en d eh  K unstle r. T om  1— 30.
55. Balzer O. G enealogia  P iastów .
6. Album re p ro d u k c ji  G alerii T re tiak o w - 

sk ie j w M oskwie.
7. Lichten,Steina sło w n ik  g ó rn iczy  (r. 187.8).
8 . Freise. G esehichte d e r B ergbau  u. H iit-

ten tech n ik , B erlin  1908.
9. K siążki tra k u ją c e  o h is to r ii  k o p a lń  m ie­

dzi w M ittenbergu .
10. Sztychy górnicze.
11. Książki z zak re su  o rn ito log ii.

b ran e , a  z F ran cu sk ieg o  n a  ięzyk 
P o lsk i w yłożone  (edycja  now a), s.
409, W -w a 1801, —  2) R zep ich a  m a ­
tk a  k ró lów , żo n a  P ia s ta  m iędzy 
n a ro d am i sa rm ack iem i s ło w iań sk ie ­
go m o n arc h y  tey części ziem i, k tó ­
r a  się n azy w a  P o lsk a , s. 428. W -w a 
1790. Obie książk i razem  opr. — 
w p łsk . (Nieco p o d n iszczone  —  bez
uszkodzeń). 24.__

Dr Jan Leniek , K siążka  P a m ią tk o w a  
k u  uczczen iu  jub . 300 roczn. za ło ­
żen ia  Gimn. św. A nny w K rakow ie,
s. 283, p łp . Kr. 1888. 4 ,__

P am iętnik B udow y P o m n ik a  T. Ko­
śc iuszk i p rzez  K om ite t z a rz ą d z a ją ­
cy tąż  b u d o w ą  w y d an y  —  i lis ta  
im ien n a  osób sk ła d a jąc y c h  o fiary  
n a  p o m n ik  T. K ościuszki, s. 303—
30, liczne m iedz io ry ty . Kr. 1826. 20.—

15.
ZBIORY. Tkaniny. K astium y. Meble. Cera­
m ika itd.

B łotnicki T., Z arys h is to r ii  u b io rów ,
h a ftó w  i tk an in , ilu s tr. Kr. 1930. 1.60

Chwalew ik E„ Z biory  po lsk ie  (a r­
ch iw a, b ib lio t., gab ine ty , galerie ,

11



m u zea  i inne  zb io ry  w o jczyźn ie  i 
n a  obczyźn ie), s. 298, pł. W -w a
1916. 5.—

D obro w olsk i-N alęcz dr M., C eram i­
k a  i szkło  (szkic h is to r.) , s. 60 (o- 
ryg. w in iety ). W -w a  1913. 1.80

Miitzel H ans, K ostiim kunde f j jr  Sam - 
m ler, s. 250 —  150 ilustr., pł. B er­
lin  1921. 7.50

M iles Roger —  Rouveyre E ., Com- 
m en t D evenir C o n n a is feu r (M eubles 
e t o b je ts  d ‘a r t  ancien ,' B ijo u x , E- 
m au x , F a iences, C ris ta ł d e  R oche,
E ta łn  etc.). 1337 ilu s tr., p łp . P a r is
1906. 13.—

P am iętnik w y staw y  m in ia tu r  o raz  
tk a n in  i h a ftó w , s. 175 —  126 rep r.
W -w a 1912. 6.80

Piton C., L a  co stu m e  civil eil F r a n ­
ce du  X H I-e  au  X IX -e siecle, ok.
700 ilu s tr . b a rw n . i c za rn y ch , opr.
P a r is  b r. 35 .—

Św ieykow ski E., Z arys a rty s ty czn eg o  
ro z w o ju  tk a c tw a  i h a f ta rs tw a , z 25 
tab l., pł. Kr. 1906. 6 .—

Schm itz Herm an, Bild. T ep p ich e  (Ge- 
sch ich te  d e r G o b e lin w irk ere i), s.
352, 158 ilu s tr., p łp . oryg. opr. B e r­
lin  1919. 22.—

T kalcic V., S eljaćko  ć ilim arstw o  u
Ju g o s lav iji, z 10 tab l. Z agreb  1929. 2.50

Treter M., Z b io ry  p ań stw o w e  w  z am ­
k u  kró l. w W arszaw ie , 35 ryc.
W -w a 1924. ' 1.—

WARUNKI DOSTAW Y KSIĄŻEK:

K s ią żk i d o sta rcza  się w  ciągu 3-ch  
d n i. W y sy łk a  n a s tę p u je  za  p o b ra n ie m  
p o c z to w y m  ( z d o lic ze n ie m  k o s z tó w  
p r z e s y łk i) ,  w zg lę d n ie  p o  nad esła n iu  
n a le ży to śc i z  góry , p r z y c z y m  n a le ży  
d o d a ć  do  n a le ży to śc i 10 p roc . na  o p ła ­
tę  p o rta . —  P rzy  za m ó w ien ia c h  p o n a d  
z ł 2 0 .-—- k o s z ty  w y s y łk i  p o n o s i w y d a w ­

n ic tw o . — . P r z y  za m ó w ien ia c h  w y s ta r­
c zy  p o d a ć  n u m e r  d z ia łu , a u tora  i p ie r ­
w sze  słow o.

N a łeży to ść  do  z ł 15.—  m o żn a  p r z e ­
sy łać  ró w n ież  p r z e k a z e m  ro zra c h u n k o ­
w y m  ( w o ln y m  od  p o r ta )  nr. 49  —  na  
adres: „ K u rie r  B ib lio fils k i ‘, K ra k ó w , 
nr. 2.

W ycin ki z gazet i czasopism  
a bibliofilstwo

K o n tro la  i d o k u m en ta c ja  tre śc i gazet i 
czasop ism  zap o m o cą  w ycinków  m a  n iez a ­
w o d n ie  duże  zn aczen ie  i p rzy n o sić  m oże 
n iem a łe  k o rzy śc i d la  bib liofilów 7 i d la  m i- 
ło śn ic tw a  k s iążk i w ogóle. G azety bow iem  
o raz  in n e  w y d aw n ic tw a  p e rio d y czn e  p o d a ją  
n ie je d n o k ro tn ie  w iadom ości o c iekaw ych  
i rz ad k ich  w y d aw n ic tw ach  różnego  ro d za ju . 
W iad o m o ści tak ie  je d n a k  dość często u c h o ­
d zą  u w ag i b ib lio g ra fó w , poniew7aż są  p o d a ­
w an e  n ie  p rzez  w szystk ie  dz ien n ik i. Poza- 
ty m  d la  b ib liografów 7, p o d o b n ie  z resz tą , ja k  
i w ogóle d la  każdego  in te lig en ta , n iem o ż­
liw ą  by łoby  rzeczą  p rzeg ląd ać , a  ty m b ar-  
dz ie j czy tać  w7szystk ie  p ism a  codzienne , ty ­
go d n ik i, m iesięczn ik i i in n e  pe rio d y k i. 
.P on iew aż  zaś w iele z p o śró d  tak ic h  w ia d o ­
m ości m oże być n ie ra z  w ażn ą  in fo rm a c ją  
d la  n ie jednego  z b ib lio filó w  i s tan o w ić

d lań  po za ty m  cen n ą  w skazów7kę, a  n aw et 
dow ód  —  d o k u m en tac ję , —  p o s ia d an ie  z a ­
tem  tak ic h  in fo rm a c ji p ra so w y ch  je s t  d la  
w ie lu  b ib lio filó w  rzeczą  b a rd zo  p o żąd an ą , 
ja k o  u z u p e łn ien ie  i sp ra w d z ia n  w iadom ości, 
k tó re  do n ich  d o c ie ra ją  w7 inny  sposób 
i in n ą  drogą.

W ie lk im  w7ięc u ła tw ien iem  w tym  z a k re ­
sie je s t k o rz y stan ie  p rzez  b ib lio filó w  z d z ia ­
ła ln o śc i in s ty tu c ji, z a jm u ją ce j się sp ec ja ln ie  
s ta lą  k o n tro lą  treśc i gazet i czasop ism  oraz  
d o s ta rcz a ją ce j sw ym  ab o n en to m — p re n u m e ­
ra to ro m  w7y c in k i o ry g in a ln e  z gazet i c za ­
sop ism  p o lsk ich  o raz  obco języcznych , k r a ­
jo w y ch  i z ag ran iczn y ch , z a r ty k u ła m i i w ia ­
d o m ościam i w  zak re s ie  treści, ja k ą  a b o n e n ­
ci p rz y  zg łoszen iu  p re n u m e ra ty  n a  k o n tro ­
lę p ra sy  w7sk azu ją .

In s ty tu c ją  ta k ą  w  Po lsce  je s t is tn ie jąc a  
od  r. 1919 i p ro w a d zo n a  p o d  d y re k c ją  p rof. 
S tan . Ja rk o w sk ieg o  ag en c ja  p. n. „IN FO R ­
MACJA PRASOW A PO LSK A " w W arszaw ie  
(ul. B ra ck a  5 - 4 w siedzib ie  T o w arzy stw a  
L ite ra tó w  i D z ien n ik arzy  P o lsk ich
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„ In fo rm a c ja  P ra so w a  P o lsk a "  —  (w sk ró  
cie IPP ) —  b y ła  ju ż  w  r . 1920 u z n a n a  
p rzez  jednego  z b ib lio logów  i b ib lio g ra fó w  
za  p laców kę, d o s ta rc z a ją c ą  m a te r ia ł  in fo r ­
m acy jn y  z p ra sy , „ n a  k tó ry m  m ógłby  o- 
p ie ra ć  się In s ty tu t B ib lio g ra ficzn y " .
IPP- —  przez  p rzec iąg  20  la t  is tn ie n ia  
w sp ó łp ra co w ała  z W szystkim i n a jp o w a ż ­
n ie jszy m i k s ię g a rn iam i i w y d aw n ictw am i. 
W sp ó łp rac a  z IP P . b y ła  k o rz y s tn ą  d la  w y ­
d aw nictw , dow odem  czego w y d a n a  w  ro k u  
1927 —  przez  w y b itnego  p rzed staw ic ie la  
s fe r  k s ięg arsk ich  nast. o p in ia : „T ru d n o  so ­
b ie w y o b raz ić  w y daw cę po lsk iego , k tó ry b y  
m ógł się ob e jść  bez w sp ó łp racy  IP P ,. ro z ­
w ija ją c e j się n a  pożyt.ek ludzi, k tó rzy  z n ie j 
k o rz y s ta ją  i k o rz y stać  p o w in n i" .

Sąd ten  zn a laz ł p o tw ie rd zen ie  w  o p in ii 
w sp ó ln e j u czes tn ik ó w  k o n fe re n c ji p rz e d s ta ­
w icie li p o lsk ich  o śro d k ó w  in fo rm a cy jn y c h  
b ib lio tek a rsk o  - b ib lio g ra ficzn y ch  w  r, 1933, 
k tó rzy  p o  zap o z n an iu  się z c a ło k sz ta łtem  
p ra cy  IP P ., stw ie rd z ili, że „ IP P  je s t p ię k ­
n ym  i c iek aw y m  ogniw em  w ła ń c u ch u  
ośro d k ó w  in fo rm a cy jn y c h " .

P o za ty m  jed en  z w y b itn ie jszy ch  p isa rzy  - 
p o lsk ich  ośw iadczy ł w  liście  n a d es łan y m  
do d y re k c ji IP P . w r. 1935 z o k az ji XV -lecia 
jej d z ia ła ln o śc i, że je s t o n a  „w ielk im  d o b ­
ro d z ie js tw em  d la  sfe r p isa rzy , w ydaw ców  
i ludzi, in te re su jąc y ch  się pew nym i, n aw et 
b a rd zo  sp ec ja ln y m i zagad n ien iam i, W y cin k i 
IP P  —  to  d o sk e ń a ła  k o n tro la  'i' d o k u m en ­
ta c ja  tre śc i p ra sy , p o trzeb n a , poży teczna  
i d o s tę p n a  d la  każdego"... w

B liższe szczegóły  o z a k re s ie -  d z ia ła ln o śc i 
IP P  o raz  o m o żliw ośc iach ,,.,najw szechstron ­
n ie jszego  p o siłk o w a n ia  się w yc in k am i, jak o  
in fo rm a c ją  a k tu a ln ą  o ra z  jak o  m ate ria łe m  
a rch iw a ln o -in fo rm ac y jn y m , p o d a je  w y d an a  
w  r. 1932 w  sposób  c iekaw y  i o ry g in a ln y  
b ro szu rą ; p , t  i iiW y fiin k i, o w y c in k ach " . — 
N adto  ż d z ia ła ln o śc ią  IP P , ja k o  ośro d k k  
k o n tro li  i d o k u m en tac ji tre śc i p rasy , z a ­
po zn ać  się m o żn a  z b ro sz u ry  w y d an e j w r. 
1935 p. I. „R zu t o k a  n a  15 la t  p ra cy  IP P ".

O bis te  b ro sz u ry  w raz  w a ru n k am i k o ­
rz y s tan ia  z obsługi w y c inkow ej p rzesy ła  
a d m in is tra c ja  IP P  po  n ad es ła n iu  ad resu  
osoby lub  in s ty tu c ji, p ra g n ąc y ch  abo n o w ać  
w ycink i.

N astępny  n u m er „ K u rie ra  B ib lio filsk ie ­
go" u k aże  się w  d n iu  10 lis to p a d a  1938 r. 
—  O dtąd  „K. B .“ u k azy w ać  się będ zie  10
i 25-go każdego  m iesiąca .

KTO ZWYCIĘŻY ... ??? —. TY, CZY 

PRZEŚLADUJĄCY CIĘ PECH??
TYLKO TY ZWYCIĘŻYSZ...!!!

• I
z w rac a ją c  się  do fe n o m e n a l­
nego Ja sn o w id z a  P ro f. VI- 
CHARA u zn an eg o  p rzez  n a j ­
w yższe sfe ry  n au k o w e, zw ią ­
zki zaw odow ych  m etap sy ch i- 
ków  św ia ta , lek a rzy , p ro fe ­
so rów  psy ch o lo g ii itp . za 
jedynego  fen o m en a  ja s n o ­

w idza  d o b ry  obecnej. P ro f. YTCIIARA nie 
. ty lk o  że o d g ad u je  i w y k ry w a  n a jzaw ilsze  

sp raw y , łecz p o s ia d a  o g rom nie  ro zw in ię tą  
siłę  su g esty w n ą , za tem  d a je  m ożność  k a ż ­
dem u m ate ria liz o w a ć  sw e m yśli o raz  zd o ­
być  trw a łą  m iłość  p o ż ąd a n e j osoby, o d g a ­
d u je  p rzeszłość , zes taw ia  h o ro sk o p y , a n a li­
zy grafo log iczne , a stro lo g iczn e , o d k ry w a  
k rad zieże , z a k o p a n e  sk a rb y , o d n a jd u je  z a ­
g in io n e  osoby  o raz  o k re ś la  ch o ro b y . P o ­
p ra w ę  m a te ria ln ą  ró w n ież  m ożesz u zy sk ać  
p rzez  lo te rię , jeżeli1 p o siad asz  szczęście do 
gry. P ro f. V ic h a ra  w yb ierze  k ażd em u  pod  
g w a ran c ją  szczęślfw y n u m er losu , aby  tym  
sam ym  p rz ek o n a ć  o p raw d ziw o ści sw ych 
n ieo m y ln y ch  p rzep o w ied n i —• co m oże jest 
n a jw aż n ie jsz e  d la  osób g ra jący ch . K o n iecz ­
n ie  p o d ać  —  dzień , m iesiąc; ro k  u ro d z e n ia  
o raz  za łączyć  jed en  z ło ty  zn aczk am i n a  
p o rto . A dresow ać: P rof. Viehara, Kraków, 
ul. Z yblikiew icza, Skrytka P ocztow a 567.

KUPON ULGOWY 50o/° zniżki 
n a  indyw idualny- h o ro sk o p  o so b isty  u  
fen o m en aln eg o  Ja sn o w id z a  P ro f. VI- 
CHARY. K upon  w ażn y  je s t ty lk o  d la  
jed n e j osoby. —  W y ciąć  i załączyć  do 

lis tu .
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EXLIHRISY BIBLIOFILÓW I ZNAKI FIRM. A N TY K W A R IU SZY
Począw szy od bież. num eru, repro­

dukow ać będziem y w „K . B .“ exli.brisy 
b ib lio filów  i  znaki firm ow e antykwariu- 
szy. —  W arunkiem  um ieszczenia re­
produkcji jest oryginalne opracow anie  
exlibrisu  wzgl. znaku firm ow ego. Za 
um ieszczenie —  n iepobieram y ża­

dnych opłat. P on iżej reprodukujem y 1 
exlibris i 2 znaki firm ow e.

sprzedaż  
kupno-wymiana 
Kraków Szewska 19

KRONIKA
Pierw sze w ydanie japońsk iego tłum acze-’ 

m a „Q uo-Vadis“ (z r. 1906/7) o trzy m ała  B i­
b lio te k a  M iejska w B ydgoszczy w  d a rze  od 
znanego  p o d ró ż n ik a  i a u to ra  A lek san d ra  
Jan ty -P o łczy ń sk ieg o . —  Z aznaczyć  należy , 
ze „Q uo-V ad is“ o siągnęło  w Ja p o n ii 11 o d ­
ręb n y ch  tłu m aczeń  i w y d ań , o raz  n iez li­
czoną  ilość nak ład ó w . P ierw sze  jed n a k  w y­

EX
LIBRI5

Czytelnikom  
„ K u r ie r a  Bibliofilskiego”

projektują oryginalne

»EXLIBRISY«
po cenach przystępnych  

znani p o l s c y  artyści g r a f i c y !

Z g ł o s z e n i a  — „ K u r i e r  B ib l io f i lsk i"  
K r a k ó w ,  T o m a s z a  26/5 p o d  „ B z l ib r i s y "

d an ie  (d ru k o w an e  w n a k ła d z ie  1.000 egz.) 
je s t n aw et w sam ej Ja p o n ii b ia łym  k ru k iem . 
W y d a tn ie  też w zbogaca  zb io ry  b ib lio tek i 
bydgosk ie j, k tó ra  p o siad a  n a jc iek aw szy  w 
P olsce  d z ia ł sienk iew iczow ski.

K atalog w ydaw nictw  litew skich . Na p ó ł­
k ach  k sięg arsk ich  w K ow nie u k a z a ł się  
k a ta lo g  ru c h u  w ydaw niczego  L itw y, o p ra ­
cow an y  p rzez w y traw n eg o  b ib lio g ra fa  Ki- 
s inasa . K ap ita ln e  to  dzie ło  je s t d o sk o n a ­
łym  zw ierc iad łem  dotychczasow ego  d o ro b ­
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k u  L itw y u a  n iw ie  w y d aw nieze j. O gółem  
w k a ta lo g u  uw zg lęd n io n o  p o n a d  7.000 po- 
zycyj. K siążki n au k o w e i czaso p ism a  o p a ­
trzo n e  zo sta ły  p rzez  a u to ra  sp ec ja ln y m i 
k o m en ta rzam i. C ałość zam y k a  skorow idz, 
u ła tw ia ją cy  o rien tac ję . D zieło liczy  1000 
stro n .

Olbrzymi rozw ój B iblioteki W atykańskiej.
W  B iblio tece  W a ty k a ń sk ie j p rzep ro w ad zan e  
są  obecn ie  ró żn e  d o n iosłe  zm iany . W  d z ia ­
le d ru k ó w  b u d u je  się  n o w ą  galerię . Z a­
m ia s t pó łek  d rew n ian y c h  b ęd ą  żelazne. O- 
gó lny ka ta lo g , do sp o rząd zen ia  k tó reg o  
p rzy stąp io n o  w r. 1920 (fu n d ac ja  a m e ry ­
k a ń sk a  C arneg iego  o d d a ła  n a  ten  cel do 
dysp o zy c ji W a ty k a ń sk ie j trzech  w łasnych  
b ib lio tek arzy -sp ec ja lis tó w ) je s t ju ż  całk iem  
n a  uko ń czen iu . P ra c a  n a d  zak o ń czen iem  te ­
go o lb rzym iego  k a ta lo g u  p o su w a  się ta k  p o ­
w oli, p on iew aż  z n a jró ż n ie jsz y ch  części 
św ia ta  s ta le  n a p ły w a ją  co raz  to  now e m a ­
n u sk ry p ty . P od czas o sa tn ich  20 la t do B i­
b lio tek i W a ty k a ń sk ie j  zo sta ły  w łączone  li­
czne k sięgozb io ry  p ry w a tn e , b ędące  w w ię ­
k szości d a ram i m ożnych  ro d ó w  w łoskich . 
Pew n e  zb io ry  n a b y te  w W ied n iu  liczą  1.195 
m an u sk ry p tó w . P o za ty m  b ib lio tek a  Chi-

gi z aw ie ra  3.000 m an u sk ry p tó w , a  b ib lio te ­
k a  ro d z in y  F e rra io lo  1.200 m an u sk ry p tó w  
i 40.000 m an u sk ry p tó w  d ru k ó w . M uzeum  
P ro p a g a n d y  w niosło  do B ib lio tek i W a ty ­
k a ń sk ie j 2.4,00 m an u sk ry p tó w  a a rcy b isk u p - 
stw o a te ń sk ie  ofiaroiw ało B ib lio tece 8.000 
tom ów  w  języ k u  greck im . „B ib lio teca  Va- 
t ic a n a "  je s t dziś je d n ą  z n a jw ięk szy ch  i 
n a jle p ie j u rz ąd z o n y ch  b ib lio tek  n a  św ięcie.

Statystyka druków niem ieck ich . G a z e ­
t a  G i e ł d y  K s i ę g a r s k i e j  w N iem ­
czech og łosiła  sp raw o zd an ie  z dz ia ła ln o śc i 
w y d aw n icze j n iem ieck ich  k s ięg arń  z 
p ierw szą  po łow ę 1938 ro k u . Ilość  d ru k ó w  
zw iększa  się z m iesiąca  n a  m iesiąc. U k a ­
zało  się m ian o w ic ie  w okresie  sp ra w o z d a ­
w czym  ogółem  12.222  n o w ych  d ru k ó w , w

Prenum eratę „K u rie ra  B ib lio filsk ieg o " 
n a jw y g o d n ie j w p łacać  p rzek azem  ro z ra ­
ch u n k o w y m  (w olnym  od p o rta ) —  n a  k o m  
to : „K u rie r  B ib lio filsk i" , K raków  2, k a r ­
to te k a  nr. 49. —  B lan k ie ty  ro z ra c h u n k o w e  
w cen ie  1 g r do n a b y c ia  w e w szystk ich  U rzę­
dach  pocztow ych .

Lp- 

A u to r: 

Tytuł:

W ydaw ca: .....................

M ejsce i rok wyd : ....

Cena a) nowe ...........

b) antykw .........

Rodzaj oprawy i stan:

Kartki biblioteczne
w formacie jak wzór 
drukowane na bristolu
p o leca m y  b ib lio f i lom

C e n a  za 1 sztukę 11/2 gr. 

za tysiąc kartek zł. 10

♦
Zamówienia (z równoczes­
nym nadesłaniem  należytoś- 
cij kierów* ć na adres:

„KURIER BIBLIOFILSKI” 
Kraków, T om asza  2 6 /5

Uwagi:
(Za zaliczeniem pocztowym  

nie wysyłamy.)



ty m  8.370 p ierw szy ch  w y d ań  i 3.852 n o ­
w ych w ydań . P o za  g ra n ic am i N iem iec w y ­
d an o  w  S zw ajca rii 493 n iem ieck ich  k siążek  
w C zechosłow acji 245 i w  in n y ch  k ra ja c h  
416. Na n iem ieck i języ k  p rz y p a d a  11.874 
d ru k ó w , a 348 k s ią że k  n ap isan o  w  ję z y ­
k a ch  obcych. W e f ra k tu rz e  w y d an o  7.099 
k siążek , czyli oko ło  60°/t>. W zro s t ilości 
d ru k ó w  zazn aczy ł się  zw łaszcza  w dz ied z i­
n ie  now ych  w ydań ,, k tó ry c h  by ło  o 1.529 
w ięcej n iż  w p ierw szy m  p ó łro czu  ub iegłego 
ro k u .

Zmarł w K rak o w ie  w ub . m iesiącu , w 
w iek u  75 la t, W acław  Anczyc, w łaśc ic ie l 
z ak ład ó w  d ru k a rsk ic h , u ch o d zący ch  za  je ­
dne z n a jlep szy ch  w Polsce. B ył on synem  
znanego  a u to ra  W ład . L u d w ik a  A nczyca, 
k tó ry  w r. 1875 zam ieszk a ł w  K rakow ie,

z a k ła d a ją c  tam  d ru k a rn ię . —  Sp. W acław  
A nczyc p o d n ió sł w ie low iekow ą tra d y c ję  z a ­
w odu  d ru k a rsk ieg o  do w yżyn  a rty z m u  p rzez 
zro zu m ien ie  i z rea lizo w an ie  p ra cy  a r ty s ty  
z d ru k a rs tw em . W ie lk ie  dośw iad czen ie  z a ­
w odow e, sze ro k ie  h o ry z o n ty  um ysłow e, k u l­
tu ra  i sm ak  złożyły  się  n a  n iep rzec ię tn ą  
sy lw etkę  zn ak o m iteg o  d ru k a rz a .

W  w y siłk u  o n a d a n ie  p o lsk ie j k siążce  
sza ty  g ra ficzn e j o w łasn y m  a rty s ty czn y m  
c h a ra k te rz e  n a w iązy w a ł on do p ierw szych  
k ra k o w sk ich  d ru k ó w . B ył rów n ież  autorem  
k i lk u n a s tu  cen n y ch  prac z dziedziny dru­
karstw a i grafiki artystycznej ja k  np. 
„K siążka a papier w  P olsce14, „Stosunki dru­
karsk ie w  K rakowie44, „W  obronie kultury  
polsk iej44 itp . Śm ierć  W ac ław a  A nczyca s ta ­
n o w i b o lesn ą  s tra tę  d la  naszego  d ru k a rs tw a  
i d la  k u ltu ry  g ra ficzn e j k siążk i p o lsk ie j.

Do P P . Wydawców Prywatnych!
W ielu w ydaw ców  pryw atnych —  nie  

ma m ożn ości rozsprzedaży sw oich  
prac. Zdarza się często , że naprawdę  
w artościow e w ydaw nictw a (prace n au ­
kow e, p oezje itd .) n ie p oparte „auto- 
rytetem “ znanego w ydaw cy i szum ną  
a kosztow ną reklam ą —  n ie m ają od­
p ow ied n iego  zbytu. —  Spodziew am y  
się, że autorzy n ieren tow n ych  k sią­
żek —  ch ętn ieb y w ym ien ili swe pra­
ce -—  na inne w ydaw nictw a.

„K. B .“ podejm uje się zorganizow ać  
akcję w ym iany książek  m ięd zy  auto­
rami - w ydaw cam i. -— Za p ośredn ic­
two liczyć b ęd ziem y 25°/° od sum y, na 
jaką transakcja p ostan ie  dokonana, 
z tym  że należność naszą p ob ierać b ę­
dziem y w  książkach.

Prosim y P P . W ydaw ców  o zgłasza­
n ie swych książek  do w ym iany. —  
W  num erze bież. drukujem y pierw szą

lis tę  zgłoszonych  , do w ym iany ksią­
żek:

1) C ze rn ik  S ta n ., P oezje  Se­
ria I., str. 72, W -wa 1931. Dom  
K siążki P o lsk iej. 3.80

2) —  O polsk im  'płocie. P o e­
zje. (W ydanie b ib lio filsk ie) str.
24, r. 1933. 2.—

3) —  Przyjaźń z ziem ią. P o e ­
zje, str. 32, B ib lio tek a  W ici 
W ielkop olsk ich  1934. 2.—

4) -— A ntologia  p oezji ło tew ­
sk iej. Z przedm ow ą prof. dr 
Ludw ika B erzińsza i k om en ta­
rzem  p ro f. dr K olbuszewiskiego, 
str. 184. B ib l. „O kolicy  P oe- 
tó w “ . 5.—

.W szelkich in form acyj dodatkow ych  
-—• u d zielam y listoiwnie po otrzym a­
niu znaczka na odpow iedź.

Ceny og łoszeń: Na str. 1-szej —  80 gr za ' 
m m . — Na s tro n a ch  dalszych  50 gr za 
mm. U kład  dw ułam ow y.

Szerokość łam ów : 65 m m . F o rm a t sk ład u  
— 19,5x12,5 cm.

Prenum erata: p ó łro czn ie  zł 1,50, ro czn ie  z ł
2,50. Cena egz. p o jed . 15 gr.

D ru k a rn ia  „S ecesja"  K raków , K operm ika 32

„KURIER BIBLIOFILSKI44 u k a z u je  się 2 
ra zy  w  m iesiącu  (10 i 25-go).

Red. i Admin.: Kraków, T o m asza  26/5, te ­
lefo n  164— 74. —  B iu ro  czynne  od g.

9— 18. P rzek azy  ro z ra c h u n k o w e : K a rto ­
tek a  49, K rak ó w  —  2.

Redaguje i za  w ydaw nictw o  o d p o w iad a: 
Ig o r D em ian.


